Piotr Makowski:  "Niektórzy mają się lepiej"
Niektóre wiersze z tomiku:
o wiadomości od ciebie
nieodparte wrażenie że już tu byłem
już tu stałem i tak samo pijany jak teraz
prosiłem o chwilę
nieodparte wrażenie że już tu byłem
już tu siedziałem i tak samo załamany jak teraz
prosiłem o chwilę
nieodparte wrażenie że już tu byłem
już tu leżałem i tak samo płaczący jak teraz
myślałem o chwili spędzonej z tobą
a właściwy wiersz zaczyna się teraz
kiedy myślę bardzo poważnie o przeszłości
i teraźniejszości bo to co zdarzy się później nie
ma znaczenia
co będzie to się zdarzy i nie ma już wyjścia
teraz trzeba żyć
a oboje wydajemy się śmieszni
kiedy tak bardzo prawdziwi i absolutnie
jesteśmy
36,8
/stan nawet nie podgorączkowy/
tego dnia zwiedziłem resztę swojego mieszkania
toczony przez świadomość obrastałem wciąż
to świeższym mchem i nie potrafiłem wytłumaczyć
tego i wielu innych rzeczy tego dnia znów podniosłem
nieco już zgniłe nogi i przez korytarz do łazienki
pokój i w końcowej scenie zbliżenie na kuchnię
a potem nastąpiło posłowie i nie wiem dlaczego
i nie wiem co i wrócić chciałem do tego pokoju
jedynie bezpiecznego w którym wszystko dzieje się
z woli Pana chciałem znów pójść spać
* * *
zanim przeszłość nas doścignie zajmijmy się trochę sobą
pozwól mi jeszcze raz zaśpiewać tę rymowaną naprędce
piosenkę "nic nie robimy sobie z zimy"
uprawomocnij ją prostym gestem:
wznieś do góry ramiona i spraw by w tej światłości
zawitał mrok
bo lubimy czytać biblię
znajdujemy w niej odpowiedzi
na dręczące nas pytania
uczyli nas tego na specjalnym kursie
w liceum
ostatnio zapytałaś czy kocham
a ja rzuciłem okiem na fragment o zbawieniu
